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K U R Y E R  L I T E W S K I
w W IL N IE  DNIA 19 L U T E G O  Y. S. i 8 i 3 ROKU.

W I A D O M O Ś C I  K R A I O W E .

z Petersburga , dnia 22. stycznia , v. s.
Sprawujący obowiązki Gubernatora Wojennego 

Łyskiego, Jenerał Leytnant , Margrabia P au luzz i , 
nóyiniłościwiey mianowany kawalerem o rd e ru ,  ś. Ale
xandra Newskiego.

Pułkownik półku Achtyrskiego h u za ró w , Dawy-  
dow , naymiłościwiey mianowany kawalerem orderu 
ś. W ielkiego Męczennika i Zwycięzcy , Jerzego, 4 tey  
klassy.

Kawaleram i orderu  ś. Równoapostolskiego X ią- 
żęc ia , If łodzimierza , 4 tey klassy , naymiłościwićy 
mianowani : Kousyliarze Kolescy , zostaiacy w pier
wszym korpusie kadetów, Professor Matematyki wyź- 
szey , Re z a now , i sprawuiący obowiązki Sekretarza 
i Buchaltera , Baszarułow ; zostaiący w  Kaneellaryi 
Jenerała Deżurnego Stawiskiego , Kolleski Assessor 
Łukianowicz ; korpusu inźenierskiego kominunikacyy 
lądowych i wodnych K apitan  Bieioruski ; Horodniczo- 
wie Gubcrnii Moskiewskiey : Kołomenski , Daszków ; 
W ere y sk i , Szczerbaczew ; Kommissarze ziemscy: po
w ia tu  bohorodzkiego , Jewreinow ; Bronińskiego , Da-  
luydow ; Moskiewskiego , Zuków  ; Wolokołamskiego , 
Bielajcw ; i gubernii Mohilewskiey, pow iatu mścisław- 
skiego , Leonowicz-, urzędnicy administracyi intenden- 
cyyney przy w óysku : rangi ymey klassy M a ly g in , 
Bnutzen , Tatarynow  , Abakumow  , Nadworny Konsy- 
liarz Sza tiłow , rangi 8mey klassy Esaułow , Asseso- 
row ie  Kolescy Frisz i Werderewskoy , gtey klassy Ko-  
złow i Kinowicz , Konsyliarz T y tu la rny  M iahkoy  
lo tey  klassy W oładka , I 2 tey klassy Boretti i Palije-  
wicz 5 Koleski Transla tor Wojeykow  ( Pocz: Półn:)

Dnia 10 t. m. w rocznicę urodzin Nayjaśnievszev 
IM PERA I’O R O W E Y  JEY M O SCI, E L Ż B I E T Y  A L E -  
X IE J E  W N Y ,  Towarzystwo Przyjaciół Literatury Ros- 
syyskiey , wśród powszechnych teraz tryum fów  Rossy an, 
■nad nieprzyiaciołami oyczyzny, odnowiło swe posie
dzenia. Liczne było zgromadzenie gości, czytano zaś 
1 ] Hymn Bohatyrsko-Liryczny na wygnanie Francuzów 
z  o yczy zn y , przez P. R . Dierzawina. 2 ) List Z iom 
ka Rossyyskiego do Syna  swego , przez F. P. Lwowa. 
3 ) Tryum f Cnoty , wiersz przez P. Wiskowatoho. 4 ) 
Rzecz o Sławie i Honorze , w zięta z napisu na szabli 
Xiążęcia Pskowskiego Gabryela { honoru mego nie od
dam nikomu ) przez P. Woronowa. 5 ) Wyiajtek z iogo 
listu do Hrabini N .  N .  wierszem i prozą, przez F. 
P . Lwowa. ( Pocz: Półn: )

W  przeszły czw artek , to  iest : d. 16 t. m . , K o
m ite t  Towarzystwa Sankt-Petersbu,rskiego Bibliynego  , 
nnał swoie pierwsze posiedzenie, złożone z P rezy
denta, W ice-Prezydentów , Dyrektorów , Sekretarzów 
i Kassyera; zatrudniał się zaś ułożeniem głównych 
śrof o f f ,  przez któreby z naywiększą dogodnością 
mógł się zaiąć , około wypełnienia iedynego celu * 
w  którym uformowane zostały T ow arzys tw a Bibliy- 
n e , a k tóry  na tern za leży , aby przykładać się do 
rozszerzenia czytania Pisma Ś w ię te g o , bez żadnych 
ttad nićm uwag i wykładów. Troskliwość T ow arzy 
stw a, bez naymnieyszego pow ątpiwania , zwróconą 
/j°stanie na tych wszystkich, którzy w  życzliwey chę
ci korzystania ze zbawiennego czytania xiąg Bożych 
n ie, maią sposobności nabycia Biblii. Takim i są p ro 

ści i ubodzy ludzie , innow ie rcy ,  w  oyczyźnie naszey 
zażyli, k tó rzy ,  a lb o ,  przez niedoskonałość wychowa
nia swego , nigdy nie mieli zdarzenia , któreby ich 
oświeciło o wysokiey wartości xiąg Nowego i S tare
go Testamentu , albo , dla nadzwyczaynego ubóstwa 
nie są w stanie zapłacenia za te xięgi tak drogiey ceny , 
za iaką one zwyczaynie bywaią przedawane. A tak  
usiłowaniem Tow arzystw a zostanie tylko zapewniać 
jednych o zbawiennych skutkach z czytania Biblii i 
do niego zachęcać; drugim zaś dostarczać jey za małą 
wcale Opłatę, albo i bezpłatnie; rów nież zachęcać 
lud pros ty , do używania tey xiegi w edukacyi mło
dzieży. Uważne czytanie Pisma Świętego utrzymuje 
chrześcianina w  czystości religii swoiey i zachowuje 
go od błędów i odszczepieństw, powściąga od życia 
rozpustnego, wlewaiąc w duszę miłość Boga i bliźnie
go : słowem : wiedzie do W'szelkiego d o b ra , jak mó
wi i. ta w e ł  Apostoł w liście do Tymoteusza. Czyta
nie tey  xiegi nie potrzebnie żadnych nabytych umie
jętności , prócz umienia czytać ; nie potrzebuje ża
dnego rozumowania i sądzenia, które przeciwnie po 
zbawiają wszystkich pożytków i ow oców , z czyta
nia tego zebrać się mogących. Potrzebna tu  iest tylko 
szczera chęć przyięcia słowa Bożego w prostocie ser
ca , potrzebna gorąca w iara  w Boga Zbawiciela na
szego , który żąda , aby wszyscy ludzie mogli sobie 
na zbawienie zasłużyć i pozyskać istotne poznanie 
prawdy. ( Poczta Półn: )

R y g a  dnia  3 . Lutego. Przez gońca wyprawione
go z Płocka dnia 3o Stycz: JW . Cywilny tuteyszy G u
bernator otrzymał urzędow ą wiadomość , że W arsza-  
wa  w dniu 28 Stycznia przez woyska nasze obiętą 
została.

Z  tegoż mieysca dnia 7 Lutego. Dziś o południu 
JW . Jenerał G ubernator tuteyszy Margrabia Pauluc- 
ci, z podróży swoiey do giówney k w a te ry , do miasta 
naszego powrócił. Sama o tym  wiadomość nayżyw 
szą nas napełniła radością. ( z Gaz: Rys: Zuschauer.) 

W IADOM OŚCI U R Z 4 D° W E  OD W OYSKA.
Wódz N aczelny , Jenerał Feldmarszałek, Xiąze  Go- 

leniszczew K uluzow Smoleński, przedstawił JEGO I M - 
P E R A T O R S K IE Y  M O ŚCI , dalszy ciąg dziennika dzia
łań wojennych , od dnia iQgo do 25 Stycznia  , w osno
wie następuiącey:

Dnia 16. Od czasu przybycia woysk naszych do 
Królewca, tw ierdza Piława  w taki sposob opasaną by
ła , źe wszelka kommunikacya zew nętrzna przecięta 
została. Nieprzyiaciel m iał przedsięwzięcie wysłać 
znakomite zapasy ammunicyi ztamtąd do Gdańska, ale 
tego oddział nasz nie dopuśc ił: zabrany takoż został 
transport żywności , do P ilaw y  idący, i razem straż 
jego z jedney kompanii i K apitana złożona.

Dnia 17, Jenerał Adjutant Wasilczykow  , na cze
le oddziału wszedł do Ostrołęki, d. 14 t. m .,  po ustą
pieniu Austryaków  , których forpoczty rozciągaią się 
o półtory mili stamtąd.

Jenerał L ey tnan t H rab ia  Paleń znayduie się w e 
wsi Zabielje wielkie.

Dnia 18. Korpus Jenerał L ey tnan ta  Sakena  po- 
stępuie podług wskazanego sobie kierunku. O ddział 
Jenerał M ajora Hrabiego Liwena w yparow ał n ieprzy
jaciela z miasteczka Komotyna ; w tymże czasie w zię
to w niewolą K apitana i aS żołnierzy polskiego woyska.



Dnia  20. Główna kwatera IM PERATORA JE
GOMOŚCI i Feldmarszałka dnia tego przebyła do 
M ła w y .

Dnia  21. Nieprzyjaciel ściśniony w  Gdańsku , ku
sił  się dnia i 4 zrobić wycieczkę , w  liczbie 2000 Judzi 
jazdy i piechoty, ku O liw ie , ale ze stratą do twierdzy  
pow rócić  musiał, —  Hrabia Płatów  mocne oddziały 
ochotnikow ku Odrze wysyła.

Oddział Jenerał Majora Iłowayskiego  3go wszedł 
do Lauenburga , gdzie znalazł n iewielki magazyn.

Dnia  22. Główna kw atera IM PERATO RA JE
GOMOŚCI i Feldmarszałka dnia tego przybyła do 
miasteczka Raciąża.

Podiazdy Kozackie , przodem kolumn głównego  
woyska i jego straży przedniey idące, dnia wczoray-  
szego weszły do P ło ck a , i natychmiast za JPisłę się 
przeprawiły , dla dalszego , jak im rozkazano , odkry
cia nieprzyiaciela. W  Płocku dość znaczny znalezio
no magazyn, w którym , prócz innych zapasów, znay-  
duie się 5,000 korcy o w s a ,  6,000 centnarów m ąki,  
4,000 bułek chleba i do 800 beczek soli.

W ysłany oddział ze straży przedniey Jenerał Ad-  
jutanta, Barona Wincengerode wszedł do miasteczka 
K ow ale , gdzie takoż znaleziono niewielki magazyn, 

przez nieprzyiacioł zgromadzony.
Dnia  23 . Korpus Jenerał Leytnanta Sakeua przy

szedł do miasteczka Stanisław ow a , gdzie połączył się 
z nim korpus Jenerał L ey tn an ta , X iecia Wołkońskie- 
go.

Dnia 2 4 . Główna kwatera IM PERATORA JE
GOMOŚCI i Feldmarszałka przybyła do Płocka.

Dnia  2b. Oddziały kpzackie, należące do kolumn 
głównego w oyska , dnia 23 t. m . , przybyły, do m ia
steczka Co mb in i  G ostym in , nigdzie nie widząc nie-  
przyiaciela.

W IADOM OŚCI ZAGRANICZNE.
X  I Ę  S T  W  O W  A R S Z A W  S K  I E.

z  Raciąża dnia 5 Lutego n. s.
IM PER A TO R  JEGOMOŚĆ R ossyysk i , w yiechaw -  

szy <1. 5 i  Stycznia ( d. 19 v. s. ) z J a n o w a , tegoż 
dnia o godzinie 4 tey z południa przybył do miasta 
M ła w y ,  gdzie ręczył zabawić przez cały dzień nastę- 
puiacy, w  którym to dniu odwiedzał Nayiaśnieysze-  
go Pana W ielki Xiąźe Konstanty P a w ło w ic z , który 
tain na kilka godzin przybył z Janowa. Nazaiutrz (d. 
21 v. s. ) Imperator Jegomość Alexander raczył w y ie -  
chać konno z M ła w y  do R atowa  , skąd tegoż dnia w  
naszym stanął miasteczku. W szędzie  Monarcha ten  
spotykany i przeprowadzany byłod mieszkańców w sze l
kiego stanu , wieku i p łc i , wpośród rądośnych okrzy
ków Ural  F iv a t! T u Nayiaśnieyszy Pan spotkany ze 
w szelk iem i honorami i okazami nayżywszey radości , 
wyszedłszy na ganek , osobiście podziękować raczył 
mieszkańcom za ich uprzeymość. N a każdym nocle
gu Imperator Jegomość gospodarstwu domu daie po
darunki.

Dnia dzisieyszego przybył do Ratowa  Jenerał Ros
s y y s k i B arklay  de T o l l i , i przed wyiazdem ztamtąd 
Imperatora Jegomości był u Nayiaśnieyszego Pana.

P R  U S S Y .
Królewiec 11 Lutego n. s. Dnia 9 L utego n. s. K om -  

mendant Francuzki 'w  Pilaw ie  , poddał tę  tw ierdzę  
Jen: Siwersowi  w sk u te k  urnowy, podług" którey 1200 
łudzi, składa i ących osadę, n a le w y  brzeg Renu odpro
wadzeni bydź powinni. Tw ierdza przez Prusaków ob-  
iętą  została.

Z A u slry i  dochodzi wiadomość, że ustąpione da- 
w n iey  Francyi porty, Tryest i Fiume, znowu przez A u -  
stryakow  zaięte zostały.

Królewiec d. i 5 Lutego n. s. W  dniu 8 t. m. woyska  
Francuzkie wyciągnęły z P i la w y  i  z zamku Nehrunk , 
w oysko ząś R ossyysk ie , to jest pułk T u lsk i ,  wśrzód  
okrzyków powszechney radości mieszkańców , wszedł 
do tego miasta. W  dniu 10 cały korpns oblegający , 
6,000 lu d z i ,  wraz ze wspomnionym pólkiem, w  czte
rech kolum nach, udał się do woyska.

G łów na kw atera Jen. Hrab: Pła tow a  znayduie

s i ę ,  podług ostatnich wiadomości już w Freienwalde 
( 7 mil od Berlina).,

Jako Jen: Gubernator Prus i Pruskiey L i tw y , Jen: 
,Nork , wszystkich nieczynnych i na połowie żołdu po
zostałych oficerów, od Sztabs-Kapitanow począwszy, 
równie jak urlopowanych żołnierzy i niezaiętych je
szcze czynną służbą kautonistow, w ezw ał , aby się u 
n ie g o , albo przy swoich regimentach stawili,

Szczątki korpusu Davousta , blisko 1200 ludzi w y 
noszące, były przeznaczone do Szczecina. Kozacy je
dnak doścignąwszy ich nie daleko Kónigsberga  , ( w 
M archii Brandeburskiey) w  różne strony rozpędzili. 
Co uyśdż mogło'zguby, schroniło się do Kiistryna , gdzie  
się także Davoust udał.

z  Berlina 9 Lutego. Minister Flardenlerg w  im ie
niu Królewskim wezwał wszystkich młodych ludzi, po
między 17 i 24  rokiem życia, którzy są w stanie sa
mi się ekw ipażow ać, aby się jako strzelcy do które
gokolwiek Regim entu zaciągali. Każdy regiment tym  
sposobem będzie miał osobno swóy własny .batalion 
strzelców. Dla młodzieńców, którzy się do tey służ
by udadzą, są zapewnione wielkie korzyści; przeciw
nie c i ,  którzy bez słuszney przyczyny, wezwaniu te 
mu powodować się nie będą , żadneyr nigdy promo
c j i  i znaczenia spodziewać się nie mają. Za iniey-  
sce do zbierania się młodym patryotom są wyznaczo
ne miasta Kolberg i W iocław  ( Breslau ). (z Gaz: R y z :  
Zuschauer. )

Landsberg dnia g. Stycznia. Z  pism publicznych 
dowiaduiemy s ię ,  źe w'eyście woysk Rossyysfeich do 
Królewca w  naypięknieyszyni odbyło się porządku. 
Podobnegoż zdarzenia w  naszem mieściebyliśmy świad
kami, i dzieliliśmy powszechną mieszkańców rado ć. D.
8 po południu przybył tu sędziwy i dostoyny Jenerał 
K awaleryi Hrabia Płatów. Przed domem , w który m 
kwatera dla niego przygotowaną była , stały znako
mitsze z miasta i okolicy osoby, ciekawością w id ze
nia poważnego starca i sławnego wodza ściągnione. 
W ysiadłszy z sani, i ku drzwiom idąc swoiey kwa
tery, pozdrowił wszystkich przytomnych, potem przez 
tłómacza oświadczył: „P rzed  sześcią laty odwiedzi
łem już był to m iasto ,  i w tym samym mieszkałem  
mu. Powracam tu znowu. Imperator móy dał mi 
rozkaz, abym ośw iadczył,  iż do was nie jako nie-  
przyiaciele , lecz jako przyiaeiele wchodziemy. N ie  
pragniemy podbicia krajów, ale chcemy wam i ca
łemu światu pokóy i niepodległość powrócić. Im 
perator móy i wasz K ró l  sprzyiaią sobie wzaiemnie: 
bądźmy więc rów nie  przyiaciołmi. W oyska moie nie  
mogą i nie powinny czynić wam jakiejkolwiek krzy 
wdy. Gdyby się jednak zdarzył podobny przypadek, 
chcę bydź natychmiast uwiadomionym. Jeżeli zaś u-  
krzywdzony milczeć zech ce , sam sobie przypisać po
w in ie n ,  kiedy za krzyw dę swoię sprawiedliwości nie  
pozyska. Co się tycze furażów i innych ciężarów  
k w aterunku , za te  będą wydane kw ity , które Im pe
rator w  swoim  czasie wszystkie bonifikowoć będzie.,, 

B R Y T A N IA  W IE L K A .
z  Londynu dnia 28 Grudnia n. s.

W  przeszłą sobotę wysłano ztąd do Lisbony  100,000  
fun: szt: w  z łoc ie ,  na wypłacenie żołdu dla w oy sk a ,  
znayduiącego się w Hiszpanii  i Portugalii.

Publiczność tuteysza z wielkiem  ukontentow a
niem  przyjęła w iadom ość , o przedsięwzięciach R zą
d u , zerwania do ostatka trwaiących jeszcze z Fran
c y  ą z w ią zk ó w  h an d low ych , przez wydawane pozw o
lenia, na wyprowadzanie tam towarow. Liczba otrzy
manych w e Francyi  takowych j iozw oleń , była nad- 
zwyczaynie  w ielka: ponieważ Napoleon miał nadzie-  
i ę ,  źe i z naszey strony będą również liczne w yd a
ne. Ale uskutecznienie w yżey  pomienionego przed
sięwzięcia Rządu naszego, obali Francuzów nadzieię i 
wydane świadectwa całą moc swoię koniecznie utra
cić muszą. ( Pocz: Półn: )

z  J.ondynu , dnia 29 grudnia  , n. s.
W  przeszłą Sobotę Hrabia Liverpool dawał wspa

niały obiad dla posła Rossyyskiego  i innych ministrów  
cudzoziemskich.



D n i a i S  października,  Bryg Angielski woienny,  
F ro lik , wziął korwetę  Amerykańską  , Wasp  , o 20 
działach. Bryg ten konwojował okrę ty  kupieckie , 
k tó re  z zatoki Gonduraskiey do A n g li i  p ły n ę ły , i 
w nocy d. 17 mocno był uszkodzony od burzy; na- 
zaiutrz , chcąc dadź dosyć czasu da ocalenia się o- 
krętom , sam rozpoczął utarczkę z korwetą ;  lecz ze 
wszystkie narzędzia miał przez burzę nadwerężone , 
wypadło mu ustąpić przewyższaiącey sile nieprzy- 
jacielskiey Atoli korw eta  Wasp nie długo korzysta
ła ze zwycięstwa swego : tegoż bowiem dnia ,  wraz 
ze swą zdobyczą,  brygiem F ro lik , po krotkiey u-  
tarczce Avzieta została od okrę tu  Angielskiego Foa- 
tie , który , zgromadziwszy okręty kupieckie , zapro
wadził ie do bezpiecznego mieysca.

W  porcie Jamaiskim , od d. l i g o  lipca do 22 
październ ika ,  korsarze Angielscy wzięli 56 kaprów 
Amerykańskich.

D. 18 grudnia korweta Angielska Albikor U d z ia 
łowa,  uapotkała fregatę Francuzką, pierwszego rzędu, 
która z Havre do Am eryki  niosła annnunicyą dla zo- 
staiących w służbie morskiey : całe dwa dni ją ści
ga ła : d. 20 dopędziła i a t t akow ała : w nocy uciekł 
nieprzyiaciel; dnia następnego spotkała się korweta 
s fregatą Angielską, Fortune ; ta wnet  puściła się dla 
wyszukania statku nieprzyjacielskiego, i podobno wkró
tce przywiedzie go do któregokolwiek portu  Angiel
skiego.

z Plimouth, dnia 5o grudnia n. s. 1812.
Fregata  Angielska  , Belle-Poulle, o 38 działach, po 

utarczce,  około S c y l l i , półtory godziny trwaiącey,  
zabrała fregatę Francuzką, któi a d. 18 t. m. at takował 
bryg Albikor.

z Londynu, dnia 1 Stycznia n. s.
D. .a5 października, po mężnym odporze, u t ra 

ciwszy 26 w  zabitych i 68 w  ranionych , wziętą zo
stała fregatą Angielska, Masedonian , o 58 działach, 
p zez fregatę Amerykańską, United-Stetes, o 54 dzia
ła h.

D. 17 października kaper Amerykański , i 4 dział 
i 84 ludzi osady maiący, wzięty został przez okręt  
■wojenny Angielski Meedston.

Admira l icja wydała rozkaz , zbudowania 17 no
wych f regat  , 38śmiodziałowych.

Korweta ,  Roialist, między Dunkierka i Nieuport, 
zabrała kapra Francuzkiego,RUsó, r6 dział i 75 ludzi 
osady maiącego , k tóry  przed 6cią godzinami z Calais 
wy płynął.

W  Armagh  ( w Irlandyi  ) żyie teraz niewiasta,  
M ar i O btien , l o 3 lata wieku maiąca,  w należy tey 
czerstwości zdrowia.  ( z Gaz. Peterz. Akad. ) 

WIADOMOŚCI ROZM AITE.
Piszą z Królewca, pod d. i 4 s tycznia,  n. s . : po- 

w iada ią , iż Anglicy  kilku z dawmeyszych dowodz- 
ców, tak nazywanych, Szuanóiu , jakoby wysadzili na 
brzegi Francuzkie. Gazeta francuzka, Journal de VEm
pire . utrzymuje,  że ci patryoci  wkrótce po swem 
przybyciu poymani i rozstrzelani zos ta l i—  Z tego 
mianowicie wnosić m ożna ,  że oni są wolni i w do- 
brćm znayduią się zdrowiu: ale przypuśćmy, że Dzien
nik państwa , w b r e w  zwyczajowi swem u,  raz p ie r 
wszy prawdę  w y r z e k ł ; nie należyż wnieść z takiego 
przedsięwzięcia,  że duch niejakiś zaczyna się okazy
wać i panować we Francyi ? a wiadomo , ze duchów 
postrzelać nie można. ( Poczta północna. )

Wieczorem dnia 17 Grudnia  n. st. na teatrze 
Feydeau w Paryżu  wszczął się wielki  rozruch.  Po 
zakończeniu pierwszey sztuki oznaymiono publiczno
ś c i , iz druga,  k tó ra zapowiedzianą by ła ,  z przyczy
ny  słabości Aktora Martin, przedstawioną bydż nie 
mogła ,  i że na ięy mieysce inna daną będzie. Na 
t ę  wiadomość wszczęłasię okropna na Par terze wrza
wa.  Napróżno Aktorowie poczęli grać drugą sztukę; 
gwizdanie , krzyk i tupot  zagłuszały ich mowę ; sztu
ki miedzianey monety wyrzucane z rąk widzów ra
ziły nat rętnych a k t o r ó w , i zmusiły ich nakoniec 
do oddalenia się z tea tru .  Loże nawet  miały ucze

stnictwo w  tym rozruchu ,  który bardziey się ieszcze 
powiększył ,  gdy kilku urzędników Poiicyypych we
szło dla przywrócenia porządku.  W rzaw a  przecią
gnęła się blisko dwmch godzin,  i ani przekonanie o 
rzetelney słabości A k to ra ,  ani przychylenie się 
Aktorów do grania sztuki obiecaney z zastąpieniem 
P. M artin  przez P. Baptiste, nie mogło iey uciszyć. 
T e a t r  z naywiększćm nieukcntentowaniem przez w i 
dzów opuszczonym został. ( Prywatne  pisma ode
brane w  Londynie z Francyi , tw ie rd z ą ,  że ten roz
ruch teatraluy był skutkiem wzburzenia umysłów, zrzą
dzonego przez ogłoszenie 2gtego Biulletynu W i e lk ie 
go woyska. T en  wiadomy dziennik tegoż dn ia ,  to 
iest 17. Grud:  w Paryżu był wydany,  i nieukonten- 
towanie publiczności iawnym sposobem okazało się na 
iediiym z teatrów. Z całego p a r t e ru ,  k tó ryby!  p e 
łen w idzów ,  nie tylko miedzianą m one tą ,  ale nawet  
innemi rzeczami rzucano na herby i popiersie Bona- 
pa r te g o , które się przed samą sceną znaydowały. P o 
piersie było wywrócone, i rozbite ; Pol ic ja  nawet nie 
mogła temu zapobiedz, i zaraz potem zdarzeniu w i
dzowie wyszli z e a t ru . )  [ z S. Peterz. Akad. Gaz.)

Z Wiednia  piszą pod d. 2. Grudnia z. r. że pałac 
X. Didrichsteina w  Briinn kupiony,  iak twierdzą,  dla 
Królowey Sycyliyskiey, inni m ó w ią ,  że dla tey Pani  
kupiono wielkie dobra w  Węgrzech, i ie  sama m i e 
szkać ina w  Fest.

Z Medyolanu pod 25 List. u. s . ' donoszą ,  ze za 
rozkazem Cesarza liczba konskrypcyonistów Włoskich , 
równie,  iak w roku przeszłym, ma wynosić i 5 tysię
cy ludzi ,  z których sześć t j rsięcy zostaią się w rezer
wie. ( z S. Peterz. Akad. Gaz. )

Marszałek Davoust z Poznania do Kiistryńia po- 
iecha ł , Victor z Kiistryńia do Berlina.

W  Królewcu wyszło Poema epiczne pod tytułem, 
R o ssyya n ie  Bohatyrowie l y g o  wieku.

Papież , będąc przez długi czas w Savonie, iak- 
by w  więzieniu t r z y m a n y , na początku przeszłego 
roku do tw ie rdzy  Fenestrelles, a z tamtąd pod ścisłą 
w o jskow ą  strażą był do Fontaineblau przeprowadzo
ny. Tu Napoleon zawarł  z nim na dniu  25 stycz: 
Konkordat, którego warunki  nie są wprawdzie wiado
me , ale którego sama exystencya dow odz i ,  że 
Napoleon znowu Papieża iako głowę Kościoła uzna- 
ie. Tak  wszyscy uciśnieni bez wyią tku korzystal i ze 
zwycięstw Rossyyskich.

y\f  Kantonie Friburg ogłoszona drukiem i ro z 
szerzona została Modlitwa,  o przywrócenie wolności 
P a p ie ż o w i , w bardzo tkl iwych wyrazach napisana; 
Modli twa ta, iak poprzeJnicza wiadomość okazuie,nie 
została bez skutku.

Wrocławska  Gazeta donos i ,  że Kurfirszt Heski 
z Pragi i Austryacki Poseł z Berlina tam przybyli.

W  Semlinie przy końcu Grudnia stało 60 koni, 
przeznaczonych do prowadzenia podarunków, k tó 
re Napoleon dla wielkiego Sułtana  posyła.

Gazety Berlińskie donoszą,  że dwór  Austryacki 
iednego Posła do główney IM PE R A T O R A  PiOissyyskie- 
go kwatery, drugiego zaś,  to iest 'Barona Vessenberg, 
który do tąd był Posłem w  Monachium  do Londynu,  
z propozycyami do pokoiu wysłał.

Gazeta B e r l i ń s k a  pod d. 4 . Lutego ( 23 Stycznia ) 
donosi,  ze patrole Kozackie i u ż  się w e Friedebergu 
( w nowey Marchii ) 18 mil od Berlina, pokazały.

Dzienniki Francuzkie utrzymują,  że Gabinet W ie l -  
kiey Brytanii Amerykańskim woiennym okrętom przy 
znał prawo, przeglądania Amerykańskich  kupiecki h 
s t a tk ó w ,  czyli się na nich Amerykańscy  maytkowie  
nie znayduią.

Z Poznania piszą pod dniem 2 Lutego. Marsza-  
łek Bertier, przyszedłszy cokolwiek do zdrowia,  ró 
wnie iak D a vo u s t  stąd wyiechał. Niemniey iednak chcą 
w nas w m ó w i ć , że wkrótce 5o,ooo woyska Francuz
ki ego  tu  p rzybędz ie , i abyśmy temu uwierzyli ,  zm u
sza! ą nas do sprowadzania zewsząd zapasów żywno
ści. Jest rzeczą podobną do prawdy,  że woyska llos- 
syyskie z tey żywności korzystać będą.



O to  iest t reść ośmiu A r t y k u łó w  dnia 7 Lu tego  
pudpisa.ney um ow y,  m o c ą k t ó re y  P ilaw a  i  zam ekW e-  
hrung przez  F ra ncuz ów  poddane zostały.

iszy A r ty k u ł  w y r a ż a ,  źe tw i e r d z a  i zamek woy- 
skom Prusk im  oddane będą.

2gi. Ze Francuzka  załoga uda  się na lew y  brzeg 
Renu , wszyscy zaś Rossyyscy p o d d a n i , k tó rzy  się t am  
znaydować m ogą ,  Rossyyanom wydan i  będą.

3ci: Ze pozostali  chorzy opa t ry w a n i  b ę d ą ,  a po 
w yzd ro w ie n iu  udadzą  się za innemi.

4ty: Ze  Rossyyski  i Pruski Sz tabs-Off icer  masze
ru jącą  kolumnę,  aż do mieysca iey przeznaczenia,  od
p row adzą .

5 ty: Ze t a  ko lumna w  marszu  swoim i s to tne po 
t r z e by  opa tr zone  mieć będzie.

6ty:  Ze,  ile można  , nie będzie  przechodzi ła  przez 
żadne mieysca , w k tó ryc h  s toią Rossyanie.

7my: Ze gdy Francuzk i  k om endan t  Jen: Castella 
daie  s łowo honoru  , iż w  bagażach iego woysk  nic 
się nie z n a y d u ie , coby z Rossyi  w z ię te m  b y ł o , i nic, 
o  coby się Pruski kom endan t  mógł up o m in a ć ,  bagaże 
więc  te  przeglądane nie będą.

8my:  Ze każde wyrażen ie  mogące mieć dwoisty 
w vk ład  w tey  u m o w i e ,  na s t ronę  Francuzk iey  załogi 
t łumaczone będzie, [w szys t .  z  Gaz. R yskiey  Zuschauer.)

W  Berlinie, podług doniesienia  gazet  tamecznych,  
d w a y  kupcy, obrazami handluiący,  w  sklepach swych 
wys taw i l i  p o r t r e t  W e ll in g to n a , i  zapewnil i  P u b l i 
czność,  iż za dwa  tygodnie  będą mieć p o r t r e t  X i ę -  
cia Kutuzowa. ( Pocz : póln. )

Ze Lwowa  d o n o s z ą ,  że dnia  1. L u te go  woyska 
Rossyyskie wkroczy ły  do mias ta  Lubl ina.

Konsul  Rossyyski w Kopenhadze o t r z ym ał  od K r ó 
la Duńskiego pozwolenie ,  woienne  dz ienniki  Rossyyskie 
d i u k ie m  w tey stolicy ogłaszać. ( R y s . Zuschauer.)

P  O D R  A D.
7 Na sessyi dzisieyszey jako w  t e rm in ie  os ta tecz 

nym  do licytacyi  podradu  na  dos taw kę  20,000 sążni 
d r e w  dla woysk w  W i ln ie  konsystuiących , gdy tylko 
jeden K o n t r a h e n t  jawił  s i ę ;  p rze to  Kommissya  G u -  
l e r o s k a  W ileńska  W y k o n a w c z a  tęz  l icytacyą do dnia 
22 idącego miesiąca odkłada, a z tego powodu  obwie
s z c z a ‘przez Gaze tę  K u r y e r a  L i t e w s k i e g o , iżby ż y 
czący wziąść t akow y  podrad  , na oznaczony dzień 22 
idącego Februar i i  z dostatecznemu ewikcyam i  do tey-  
że Gnbernskiey  Kommissyi  s t a w a l i —  D a t t  i 8 i 3 r o 
ku  Msca F e b r u a r i i  10 dnia.

Antoni Łappa Stanu Konsyliarz i Kawaler Prezyd:
O G Ł  O Ś  Z E N I A

Na skutek zalecenia Kommissy i  L i t e w sk ie y  G u -  
Je rńsk iey  Tym czasowey  W y k o n a w c z e y  w Roku  i 8 i 3 
banuar:  29 za Nm  5p3 d a n e g o —  Na dn iu  3 i Janu-  
ar i i  w  R o k u  idącym za N m  1 z mocy mnie  udzie lo-
n e y __ . W y d a w s z y  na P o w ia t  W ileńsk i  Ogłoszenie
do wszystkich Obywate l i ,  possesye iakiegokolwiek  ro -  
dzaiu maiących ;  ażeby wszelkiego rodza iu k w i ty ,  na 
opłaty p ien iężne ;  iako i na  dos ta rczony fu raż  i p r o 
w ian t ;  n i e m n ie y , bony przez woyska F ra n cu z k ie ,  za 
czasów przeszłego Rządu;  i k w i ty  przez woyska R o s 
syyskie,  d a w a n e —  W e z w a w s z y  dzierżących akcyzy, 
A dm in is t r a to rów  i T e n u t o r o w  dóbr  Skarbowych,  po
b o r c ó w  poda tkow ych i magazynowych,  kahały i p rzy -  
kaha łk i  żydowskie ;  ażeby podobnież iedn i  rachunk i  
i k w i t y ,  d rudzy  k w i ty  im służące,  za czasów p r z e 
szłego Rządu  w y d a n e —  w  przeciągu 2ch tygodni  do 
K ance ł l a ry i  delegowanego na P o w ia t  W i leń :  składa
l i   P rz ez  ninieysze , w in ienem  ieszcze w e z w a ć :
wszys tkich  D u c h o w n y c h ,  woyskowych  po oddaleniu 
się Rządu  Francuzkiego  w  k ra iu  p o z o s ta ły ch , n ie 
m n ie y  wszystkie  osoby cywilne,  do kwalif ikacyi  oso- 
b is t ey  w y ro k iem  tymczasowego R z ą du  byłego w W .  
X .  L i t :  chociażby nie byl i  posesyona tami ,  obowiąza
ne __  w  mieście,  na wsi,  po Klaszto rach  i gdziekol
wiek  w  P ow iec ie  W i leńsk im  mieszkaiące — . ażeby ci

wszyscy na zapłacenie of iary poda tku  osobistego, k w i 
t y  sobie s łużące;  w  przeciągu 2ch tygodn i  do K a n 
cel laryi  delega ta  na  P o w ia t  W ileń :  S ek re ta rzow i  W .  
M icha łowi  Grabowsk iem u  R egen tow i  Gran:  W ileń :  
n a  Skopuwce pod Nm 176 w Kamienicy  Bogdanowi
cza mieszkaiącemu , składali  —  z tym ostrzeżeniem , 
że k toko lw iek  onych nie złoży, s tosownie do inst ruk -  
cyi położony na  remanencie  , za winnego do op łaty  
uw ażanym  będzie.  D a t t  i 8 i 3 F e b r u a r i i  4 dn ia  w  
W i ln ie .

M aciey  Domeyko Podkomorzy Wileński
Delegowany.

5 O be r -F o rsz tm eys te r  Gubern i i  W ileńskiey podaie  
do powszechney w ia dom ośc i ,  źe Admin is t racya  Leśna  
w  tey  G ubern i i  ustanowiona  iak dawniey;  a zatym, 
k to  żąda z lasów Ska rbowych kupować  drzew;, wsze l
kiego ro d za iu ,  ma zgłosić się do niego w W iln ie ,  w  
domu JW. W ic e -G u b e rn a to ra  na uligy Biskupiey m i e 
szkającego.

D O N I E S I E N I A
3  Podaie  się do w ia d om ośc i  A m a to r o m  r o ś l in , jż  w  O- 

r a n ż e r y i  W .  S tr u m iły  za R u d n ic k ą  bram ą za d o m e m  Z a.  
w e la  p o ło żon ey ,  zn a y d u ią  się w  k a ż d y m  czasie  do s p r z e d a 
nia r ó ż n e  rośliny T r e y h h a u z o w e , o r a n ż e r y o w e  i o g r o d o w e ,  
oraz  w  W a zo n a ch  k w itn ą c e  R ó ż e , L e w k o n i e  w  r ó ż n y c h  ko* 
l o r a c h ,  F i la łk i  , R e z e d y ,  H o r t e n s y e  e to .  e tc .  e tc .  K w in ty  
C e b u lk o w e ,  iakoto :  H y a c y n t y ,  N a r c y z y ,  T u l ip a n y ,  T a c e t y ,  
B u k ie ty  i nasiona r ó ż n y c h  k w ia tó w .

3. P e w n a  osoba, posiadająca ję z y k i  Polsk i ,  -Francuzki,  
N i e m i e c k i  i W ło s k i ,  dotąd  c ią g le  zaym u ią ca  się e d u k io y ą  
p a n ie n e k ,  ż y c z y  sobie m i e y s c a ,  w  k tó r y m b y  r ó w n ie ż  o bo
w iązk i  g u w e r n a n tk i  sp ra w o w a ć  m o g ła .  P o trze b u ją cy  tako-  
w e y  osoby, raczą  udadź się do d om u  pod N r e m  520  na 
Z a r z e c z u  , na d r u g im  p ię trze .

W  R oku id ą c y m  rg rg  w  M iee iąęu  S t y c z n iu ,  w  d om ie  
O b y w ; W ile ń :  u m arła  Panna H e le n a  H o łu b ow n a  m ieszc za n ,  
ka M iń sk a ,  pozostała  po n ie y  tukoefsorka J em ść  Pani w p r z ó d  
C y d z ik o w a ,  t er a z  T ru fzy n sk a  Siostra C io teczn a  m aiąo za* 
tr u d n ion e  fobie od ebranie  pozostałości ,  p rzez  £ a y k o w a k ie g o .  
W zyw a w szy s tk ich  m o g ą c y c h  rośc ić  do ta k o w e y  fukcefsy i  
p r a w o ,  aby z d o w o d a m i isk  ich  u p o w a żn ia ią ce m i iaw il i  się 
w  p r z e c ią g u  tr z e c h  M ie s ię c y  d o  n iey .  m ie szk a ią ce y  w  w ła-  
n y n i  f w y m  D o m u  w  W iln ie  za Z a m k o w ą  B ram ą.

N i ż e y  p o d p isan y  p o d a ie  do w ia d o m o śc i ,  ż e  g d y  o g ło 
szona d a w n ie y  g a ze tą  K u r y e ra  L i t t :  l i c y ta c y a  na ro z m a ita  
g o sp o d a r sk ie  i in n e  I n w e n ta c y ą  m ie y s c o w ą  specyf ilcow ane  
r z e c z y  p r z e z n a c z o n a  w  C zabiszkach  na d z ie ń  r.  W r z e śn ia  
R o k u  z e sz łe g o  1812 , p r z e z  A k t  F a m i i iy u y  w  d niu  5. M a -  
ia  t e g o ż  R oku  na z iezd z ie  tam  p r z y to m n y c h  w  ó w c z a s  po  
ze y śc iu  z te g o  świata ś. p .  E lż b ie t y  z G ą s e c k ic h  S z w y -  
k ow ?k iey  S k a r b n ik o w ey  W o ie w :  T r o c k ie g o  in teressow a -
n y r h  do S u kcessy i  p is z ą c y c h  się osob z a s z ły  , n ie  
w z ię ła  skutku i d la  r o z m a i ty c h  p rzeszk ód  d o tąd  d e t e r 
m in o w a n ą  b y d ź  nie m o g ła ,  teraz  za z w r o te m  ła tw o śc i  w  k om -  
m u n ik a c y i  z  ob o w ią zk u  A d m in is tr a to r a  w z y w a m  i u p ra sz a m  
W szystk ich  in t e r e s o w a n y c h  do Sukcefsy i,  i k a żd eg o  k t o b y  
sob ie  ż y c z y ł  z pu b liczn ośc i  b y d ź  p r z y t o m n y m  r z e c z o n e y  
l i c y t a c y i , a b y  się z ieoh a l i  ad fu n d u m  C zabiszek  na d z ień  20  
F eb r :  R oku te r a z n ie y s z e g o .  D a t t  w  W i ln ie  dnia 30 Januar.
*813 —  S zw ykow sk i.
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cale, liniie.

T e r m o m e t f
R e a u m u ra

stopnie

Odmiany
Powie trza .

8 z r a n a 27. 9. 3. + 1. pochmurny.
po połudn iu. 27. 10. 4. + 2 5. W i l ia  z e r 
wieczorem 27. 10. 2. + 1 . wała lody.

9 z rana 27. 9. 3. + 1 .

po połudn iu 27. 9. 7- + 0. pochmurny
wieczorem 27. 9. 7- + 1 -4-

10 z rana 27. 10. 0. + 2.
po po łudniu 27. 10. 3 . + 4 . pochmurny
wieczorem 27. 9. 4 . + 3 .

11 z rana 27. 8. 8. + 2. wieczór
po południu 27. 7. 5 . + 6. pochmurny

i wieczorem 27. 7. 3 . + 4 . 5.
12 z rana 27. 7. 0. + 2. śnieg padał

po południu! 27. 7. 2. + 2. 5. calv dzień
*/

wieczorem j 27. 7. 4 . + 1. 5.
,

Z a  pozw olen iem  C enzury W ileńskiey  —  w  D rukarn i Dyecezalney u X X .  M is sy onarzow.


